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Jerzy Jarniewicz, łącząc erudycję ze znawstwem
praktyka, przybliżą czytelnikowi zagadnienia
z dziedziny przekładu literackiego. Pierwsza część
książki mówi o zmieniającej się roli tłumacza, porusza
także różnorodne problemy, z jakimi zmaga się
on podczas pracy nad tekstem, takie jak przekład
rodzaju gramatycznego czy tytułów dzieł literackich.
Na kolejne części składają się szkice, w których Autor
omawia przekłady z języka polskiego na angielski
i z angielskiego na polski - zarówno prozy, jak i poezji.
Są tu więc Kochanowski i Herbert, ale i Gombrowicz,
Lem czy Konwicki; wielcy moderniści Eliot ijoyce, ale
i Edgar Allan Poe, i Jane Bowles, a nawet Kubuś Puchatek.
Książka skierowana jest nie tylko do tłumaczy
i adeptów tłumaczenia, ale też do wszystkich, którzy
interesują się słowem i literaturą, gdyż refleksja nad
przekładem zaproponowana w tych szkicach, ucząc
myślenia o języku, dostarcza również czegoś, co można
by nazwać „radością czytania".

Jerzy Jarniewicz (ur. 1958) jest poetą, tłumaczem,
krytykiem literackim, wykładowcą literatury angielskiej
na Uniwersytetach Łódzkim i Warszawskim, redaktorem
„Literatury na Świecie". Wśród przełożonych przez niego
utworów znalazły się dziełaJamesajoyce'a, Philipa Rotha,
Edmunda White'a, Johna Banville'a i Raymonda Carvera,
a także antologia Sześć poetek irlandzkich. Ogłosił siedem
książek o literaturze języka angielskiego, między innymi
Larkin. Odsiuchiwanie wierszy (Znak, 2006) i Heaney. Wiersze
pod dotyk {Znak, 2011). W 2008 nominowany do Literackiej
Nagrody Nike.


